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W potudniowym ciagu kaplic w krakowskim koscieléSSPiotra i Pawta,
na jego wschodnim i zachodnim krancu, znajduja sie dwa okazate, osiemna-
stowieczne nagrobki Brzechffow (fot. 1) i Branickich (fot. 2). Ich wysokie
struktury przerywaja linie belkowania obiegajacego Sciany kaplic Wieczerzy
Panskiej i Stanistawa KostkiDawno temu Olgierd Zagorowski na podstawie
archiwaliow zwiazat oba monumenty z tworczoscia architekta Kacpra Bazan-
ki, jego autorstwo przyjat za Zagdérowskiiatalog zabytkéw sztuki Atry-
bucja utrzymata sie i w p6zniejszych, szerszych opracowaniach pomnikéw
portalowych.

Dotychczasowe konstatacje odnoszace sie do nagrobkoéw sa nastepujace:
oba zaprojektowal Kacper Bazanka, pomnik Brzechffow powstat w roku

" Ks. Jerzy Paszenda zechce przyja¢ podziekowanie za zyczliwa pomoc w poszukiwaniu
i gromadzeniu archiwaliéw wykorzystanych przeze mnie przy pisaniu niniejszego artykutu.

1 Kaplica Wieczerzy Panskiej do roku 1881 nosita wezwanie Franciszka Borgiasza, por.
KZSP IV, Miasto Krakéwcz. Ill, KoScioty $6dmiescia 2s. 82, fot. 865, 1005-6, s. 82-3, fot.
283, 527-9, 734-5, 736-7, 857.

20.Zag6rows ki, Architekt Kacper Bazanka 1680-172BHS XVIIl 1956, z. 1
s. 101-102; KZSP, dz. cyt.

3J. Biatostocki, Drzwi émierci: Antyczny symbol grobowy i jego tradycja
w: Symbole i obrazy w Swiecie sztukVarszawa 1982, s. 179; J. S a m e Rorta Angusta
i nagrobki portalowe w Polsce (zapoznana symbolika wej$cia w sztyEeJia Historiae
Artium” 16(1980), s. 143.
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1716, Branickich — w latach 1720-1727&v obu najmocniej wyeksponowa-
nym watkiem jest motyw drzwi. Wedtug Biatostockiego, owe drzwi to sym-
bol przejscia pomiedzy Swiatem zywych i umartych, jego antyczny rodowdd
jest oczywisty; Samek do rozwazan o symbolice drzwi w nagrobkach porta-
lowych wprowadzit takze zagadnienie bramy waskiej

Zaden z przywotanych tu nagrobkéw nie doczekat sie opracowania mono-
graficznego, zadna z wzmiankujacych je rozpraw nie postawita podstawowego
w tym wypadku pytania o sama obecno$¢ tak wielkich pomnikéw, wzniesio-
nych osobom Swieckim, w zakonnym kosSciele jezuitéw; nikt tez w gruncie
rzeczy nie podniést problemu ich genezy formalnej

Mimo wyraznych réznic oba nagrobki zbudowano wedtug jednego schema-
tu. Kazda z tych monumentalnych, zdecydowanie ptaskich struktur, wypetnia
wysoka $ciane boczna kaplicy. Skomponowano je wykorzystujac istniejace
wczesniej portale, ponad ktérymi umieszczono okazate malowidta w skrom-
nych obramieniach zwiehczonych wspaniatymi kartuszami herbowymi; wokot
malowidetl rozmieszczono wizerunki zmartych, umiejetnie operujac archi-
tektonicznymi podziatami kaplicznych Scian.

We wczes$niejszy i skromniejszy pomnik Brzechfféw wtaczono, jeszcze
siedemnastowieczny, uszaty portal, o szlachetnych proporcjach. Ponad nim
zawist obraz olejny przedstawiajacy Brzechffe w chwili, gdy sktada obietnice,
ktéra odbiera jezuita wskazujacy napis na kartach trzymanej w rekach ksiegi.
Napis ten, dzi§ zabrudzony, odczytat Zatéskiest to fragment Ewangelii
Sw. Marka (10, 17-22) lub bardzo podobny — $w. tukasza (18, 18-23), traktu-
jacy o pozbywaniu sie débr doczesnych na rzecz ubogich. Tak wiec scene te
nalezy interpretowac jako moment przyrzeczenia darowizny jez@itSn’nane
po obu stronach portalu wypetniaja marmurowe tablice inskrypcyjne, na kté-
rych wsparto postumenty podtrzymujace owalne, trybowane w blasze miedzia-
nej podobizny Rafata, chorazego krakowskiego (zm. 1689), oraz Jana,

4 Do kwestii datowania wrdce nizej.

SBiatostocki, dz. cyt,s. 162-164.

6Samek, dz. cyt,s. 151-156.

7 Ze wzgledu na szczupte ramy tego artykutu, nie bede zajmowa¢ sie kwestiami
dotyczacymi wykonawcéw poszczeg6lnych elementéw obu pomnikow.

8s.Zateski, OO0. Jezuici przy kosciele $w. Piotra i Pawla w Krakowiowy Sacz
1896, s. 92.

% Rafat Brzechffa stale wspierat zakon, a zapisem testamentowym 1689 r. darowat
krakowskim jezuitom sume 26 000 zip, kontynuatorem tego dzieta byt Jan, ktory w 1716 r.
zapisat zakonowi czes$¢ sreber rodzinnych, por. Z at e s ki, dz. cyt., s. 65.
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starosty krzeczowskiego (zm. 171%)Wedtug Zagérowskiego, w miejscu
malowanego na blasze portretu Stanistawa Trzebickiego w przerwanym przy-
czo6tku portalu pierwotnie zapewne znajdowat sie wizerunek trzeciego
Brzechffy — Gabriela (zm. 1718), takze pochowanego w krypcie kaplicy
Portret ten jednakze moze by¢ pozostatoScia dawniejszego epitafium, gdyz
Trzebicki kaplice $w. Franciszka Borgiasza ,przyozdobit bogHtoCata
kompozycje wiehczy okazaly drewniany kartusz z pieciodzielna tarcza her-
bowa, unoszony przez pare aniotkow.

Podobnie skonstruowany pomnik Branickich, umieszczony w wiekszej ka-
plicy, w potudniowym ramieniu transeptu, jest tez bogatszy. Wiaczony wen
portal do dawnej kaplicy sw. Relikwii (obecnie Najswietszego Sakramentu)
wypetnia cata szerokosS¢ Sciany; waskie przejscie, zamkniete siedemnasto-
wieczna krata (zapewne z pierwotnego portalu), i symetryczna do niego
wneke ze spisem relikwii ujmuja dwa potezne, stojace ukosnie filary, dzwi-
gajace wolutowe spltywy przerwanego przyczotka. Ponad portalem znajduje
sie wielkie malowidto Scienne ze scena bitwy, do ktérej odnosi sie nad-
przyrodzona interwencja patrona kaplicy, $w. Stanistawa K&Stkivokét
sceny bitewnej umieszczono trzy malowane na blasze portrety Branickich:

10 Ostatnio odnowione.

zagoérowski, dz. cyt, przypis 88 na s. 102.

27zateski, dz. cyt., s. 65.

3 W nowszej literaturze przewaza opinia, ze jest to bitwa pod Wiedniem (KZSP, IV,
cz. lll, 1, s. 83). Literatura dawniejsza uwazata ja za batalie pod Chocimiem (m.in. Z a -
g 6rows ki, dz. cyt., s. 102), najprawdopodobniej mylnie faczac zapis o obrazie pierwszej
(u niektorych drugiej) bitwy chocimskiej z malowidtem przekazanym jezuitom przez Jana Il
Sobieskiego. J. Lileyko sugeruje, ze malowidto darowano jezuitom w zwiazku z przerébka
Sieni Gwardii na warszawskim Zamku Krélewskim (por. t e n z 2,rozwazan nad progra-
mem ideowym pokojéw krélewskich na zamku warszawskim za Wagoeznik Warszawski”
15(1979), s. 187), jednak list kréla z roku 1674 z prosbha o kanonizacje Stanistawa Kostki
wskazuje, iz monarcha przypisywat mu swoje zwyciestwo pod Chocimiem, a wspomniany
obraz przekazat jezuitom zapewne w zwiazku ze staraniami o te kanonizacje (Archivum
Romanum Societatis lesu, Pol. 78, Epistolae, f. 47). Polichromia, odczyszczona ostatnio, jest
czytelna takze w szczegotach — panorama miasta widocznego w tle odpowiada widokowi Wied-
nia z daleka perspektywa na Kahlenberg. Wedlug Zateskiego (dz. cyt., s. 78-79), obraz
darowany przez krola przedstawiat pierwsza bitwe chocimska i poczatkowo wisiat w miejscu
obecnego pomnika Branickich, a od czasu jego powstania — na Scianie przeciwlegtej; w na-
grobku natomiast ma by¢ wyobrazona bitwa berestecka. Nadprzyrodzonej interwencji $w. Stani-
stawa Kostki dopatrywano sie w wielu bitwach, z pierwsza bitwa berestecka taczy sie wizja
Mikotaja Oborskiego, prefekta bursy Karnkowskiego w Kaliszu (por. B. Nato n s ki,
Mikotaj Oborski PSB XXIIl, 1978, s. 447-448); od czasu tej wizji Stanistaw Kostka czesto
towarzyszy rodakom walczacym z niewiernymi.
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Jana Klemensa, marszatka nadwornego koronnego (zm. 168@), Fony,
Aleksandry Katarzyny z Czarnieckich oraz wspdlny — Stefana Mikotaja, woje-
wody podlaskiego (zm. 1709) i jego zony Katarzyny z Sapiehéw (zm. 1720),
znajduja sie tam ponadto dwa rzezbione, heroizowane popiersia meskie
w zbrojach* Nad portalem widnieje sarkofag z kartuszem inskrypcyjnym
(pierwotnie wsparty na drewnianych gryfach), na sptywach siedza drewniane
posagi Wiary i Mestwa, w zwienczeniu anioty podtrzymuja kartusz z herbem.

Klarowna kompozycja obu pomnikéw, a takze ich wysoka klasa artystycz-
na (zwtaszcza pomnika Branickich), kaza sie domysla¢ w autorze projektu
dobrego architekta. Zaréwno archiwalny zapis o autorstwie Bazanki, jak
i wskazane przez Zagérowskiego, w gruncie rzeczy odlegte, wtoskie analogie
poszczegblnych fragmentéw, pozwalaja uznaé, ze Bazanka zaprojektowat oby-
dwa monumenty?. Przyjete datowanie wypadnie jednak usci$lic w obu
przypadkach. Nagrobek Brzechffow rzeczywiscie powstat w roku 1716, jed-
nak wbrew sugestii Zagorowskiego, pozar kosciota w roku 1719 musiat ten
pomnik uszkodzit’. W cytowanym rekopisie ze zbioréw Ossolineum zacho-
wata sie jednoznacznie brzmiaca (cho¢ trudna do datowania) notatka, ze
wszystkie wyobrazenia z obu stron pomnika potozono na rtwdenze
rekopis pod rokiem 1725/26 zawiera zapis 0 ostatecznym ukonczeniu monu-
mentu Branickick®.

14 Dotychczas nie zidentyfikowano tych przedstawien; w KZSP sugeruje sie za Zateskim,
ze moga to by¢ podobizny Stefana Mikotaja i Jana Klemensa Branickich, w takim wypadku
byliby ukazani w nagrobku po dwakro¢. Z pewna ostroznoscia mozna tu zaryzykowac hipoteze,
ze popiersia przedstawiaja dwu skoligaconych z Branickimi hetmandéw — polnego koronnego,
Stefana Czarnieckiego (1599-1665), ojca Aleksandry Katarzyny za$lubionej Janowi Klemensowi
oraz wielkiego litewskiego, Kazimierza Sapiehe (ok. 1642-1720), ojca Katarzyny, matzonki
Stefana Mikotaja — by¢ moze pochodzacastrum doloris

15 pPSB |, s. 345-346 (hastBazanka Kacpeoprac. S. Bednarski).

®zagérowski, dz. cyt,s. 101.

17 7aktad Narodowy imienia Ossolinskich we Wroctawiu, rkps 719, Liber accessorum ad
ornatum templi SS. Petri et Pauli Apostolorum Crac. S.J. ab augusto A.D. 1686-ti, f. 40 :
Cenotaphium P. M. Dni Brzechfa in sacello S. Francisci Borgiae constans circiter 8000.
Ibidem imagines omnes ex utroque latere d e n o v 0 positae; quae quo precio constant,
sicut et alia comparata immediata supraposita et ponenda, sciri potest ex racionibus: pauperis
est numerareoraz dopisek:sed rationes incendio periere.

18 Tamze, f. 44:Cenotaphium Braniccianum in sacello B. Stanislai Kostka supra fores
sacelli Reliquiarum, perfectus et consumatus est. Epitaphia scripta et marmori incisa, literae
deauratae, item statuae, stemmataargines, effigies in lamina aerea deaurata pictae et
appensae. Constant omnia florenis 212.00. In compensationem enim pecuniae combustae et
ablatae tempore incendii, contulit lllumus Branicki vexillifer.



KILKA UWAG O NAGROBKACH BRZECHFFOW | BRANICKICH 465

Kiedy sie patrzy na owe wielkie, harmonijne kompozycje,yaznie wy-
petniajace cate Sciany kaplic, dostrzega sie ich organiczna tacznosé z archi-
tektura kosciota. tacznos¢ ta jest tak Scista, ze mozna odnieS¢ wrazenie, iz
twérca pomnikéw pogodzit w nich dwa sprzeczne, nawet wykluczajace sie,
dazenia — monumentalizm i zarazem che¢ najmocniejszego wtopienia nagrob-
kéw w substancje kaplicznych Scian. | nie wystarcza tu ttumaczenie, ze sa tak
ptaskie z powodu niewielkich rozmiaréw kaplic — przeciez nie musiaty wy-
petni¢ soba catych $cian; mniejsze mogtyby by¢ bardziej plastyczne. Obydwa
pomniki, mimo wykorzystania w nich portali i podziatéw architektonicznych
kaplic, sprawiaja wrazenie struktur atektonicznych — witaczone w nie malo-
widta w obrazowych ramach, portrety wykonane r6zna technika, barwna de-
koracja z rozmaitego materiatu przy niemal linearnych podziatach w tle,
mimo wyraznego udziatu architekta, wszystko to sprawia, ze wydaja sie kom-
pozycjami nieco przypadkowymi, wygladaja niemal jak dekoracje okazjonal-
ne. Nalezy przypuscic, ze Bazanka, architekt biegly w swej sztuce, rozmysl-
nie zamierzyt taki efekt. Prawdopodobnie z powodu zakonnych rygorow zaka-
zujacych wznoszenia nagrobkéw w kosciotach, by¢é moze nie bez sugestii sa-
mych jezuitow, komponowat oba monumenty jak dekoracje Scian w kaplicach
— jakby probowat rozmy¢€ ich kontury, a liczne elementy zaprojektowat z nie-
trwatych materiatéw. Portale niewatpliwie znalazty sie w omawianych nagrob-
kach przez przypadek. Whaczywszy portal w pomnik, tatwiej byto uzyskac
efekt wywotujacy wrazenie, ze kompozycja w istocie jest dekoracja caitej
Sciany. Zwilaszcza w kaplicy sw. Stanistawa Kostki odczucie, ze mamy do
czynienia jedynie z bogatym wystrojem Scian, mogto by¢ bardzo silne, gdy
nad portalem naprzeciw nagrobka wisiato wielkie ptétno ze scena bitewna,
darowane przez Jana lll (por. przypis 12).

Po Soborze Trydenckim, pézniejszy Swiety, Karol Boromeusz sformutowat
ograniczenia odnoszace sie do nagrobkéw osob Swieckich wznoszonych
w kosSciotach, szczego6lnie doktadnie okreS$lajac ich dopuszczalna lokali-
zacjé®. Jeszcze wieksze restrykcje stosowali w swych $wiatyniach jezuici.
General Klaudiusz Aquaviva w zaleceniach dla przetozonych wrecz zakazat
wznoszenia nagrobkéw, pozwalajac jednak stawdafotaphiana kilka dni
lub nawet miesiec¥. Wydaje sie, zecenotafia rozumiat jako struktury
nietrwate, jako wznoszone na uroczystosci zatobne okazjonalne dekoracje,

“Borromeo C.lInstructionum fabricae et supellectillis ecclesiasticae libri duo
Mediolani 1577.
20 por.: Institutum Societatis Jeswed. 1870, I, s. 205; ed. 1893, IlI, s. 255.



466 JOANNA DARANOWSKA-LUKASZEWSKA

ktére z czasem przeszty do historii pod nazeastrow doloris Oczywiscie
nie ma reguty bez wyjatkéw. Czyniono koncesje dla fundatoréw i dobrodzie-
jow?! — faktem jest jednak, ze pomniki Brzechffow i Branickich w kosciele
Sw. $Sw. Piotra i Pawla w Krakowie sa to jedyne nagrobki ludzi swieckich,
jakie znalazty sie tam gdy kosciét byt Swiatynia zakonna; kilka wczesniej-
szych monumentow, sprawionych osobom Swieckim, to catkiem skromne epi-
tafia, ktére potozono dobrodziejom jezuitéiw

Potocznie okreslane jako przyscienne nagrobki portalowe, sa nimi jedynie
w czesci, poniewaz ich twérca wpisat monumenty w istniejace wczesniej
architektoniczne podziaty Scian. Jednak przypadkowa obecnos$¢ portali, wokot
ktérych zbudowano cate pomniki, zawazyta mocno nie tylko na ich ksztaicie,
lecz takze na treSciach. Ponad portalami, w obu wypadkach umieszczono
malowane sceny, ktore wyobrazaja wazne zdarzenia z zycia zmartych; tutaj
malowidta te odgrywaja role w pomnikach nagrobnych zarezerwowana zwykle
dla personifikacji cnot (te ostatnie zreszta pojawity sie takze jako posagi
w pomniku Branickich). Cnhota wymalowana w nagrobku Brzechfféw to sze-
roko rozumianaCaritas — Mitosierdzie, z ktérego wyplywa dziatalnos¢
jatmuznicza — wsparcie zakonu jezuitow — cnota powszechnie uwazana za
klucz do bramy niebicS. W pomniku Branickich jako personifikacje widzi-
my Wiare i Mestwo; malowana scene bitwy nalezy tu rozumie¢ jako powtor-

21 W przechowywanym w wiedenskiej Nationalbibliothek rekopisie (sygn 11977, k. 2)
zanotowano kilka odpowiedzi generata zakonu na przediozone mu w lipcu 1594 r. prosby
dotyczace pochéwkéw i nowych ottarzy w kosciotach Prowincji Polskiej, ktére przytaczam:
Sepultura Lublini et Jaroslaviae Cum statuas prophanas in templis suis Societas non admittat,
nec permittant et iam Pontificum decreta, ut sepulcra parietibus infigantur, agendum est cum
D. Ducissa Slucensi, ut in sacello quod Lublini meditatur, satis habeat humi tabula marmorea,
mariti sui stemmata et caetera insignia describi, cum ornatu aliquo et brevi inscriptione ex
ipsius scilicet persona etc.; Idem proponendum D. Palatino lublinfvidiotaj Zebrzydowski]
atque ut intelligat ius sibi concedi etiam pro filiis, et post filios uni successori, quem
designavit ipse in perpetuum; Eodemque etiam modo satisfaciendum est Jaroslaviae D. Kost-
czynae, pro marito defuncto, ut filio fundatoris; Permittitur item Jaroslaviae, ut sepeliantur
in templo nostro Benefactrices, pro quibus nominatim petitum est: Catharina Sobanska, Sophia
Zagorska, Agnes Sobanhska, Elizabeth Cebrowska et N. Konwicka; Cracoviae Domus S. Stepha-
ni: Ut piae cuidam et Deo consecratae personae, id petenti liceat sacellum vel altare in
templo extruere. R. Cohortanda potius est, ut unum aliquod ornet ex iis, quae iam extant,
guam ut novum condat, atque eo modo facilius permittimus.

22 Umieszczone w kosciele przed 1717 r. sa tylko trzy: Rafata Makowieckiego, kasztelana
kamienieckiego (zm. 1688), jego malzonki Teresy z Dembinskich (zm. 1704) oraz Wiktorii
z Zaleskich Morsztynowej (zm. 1717), por. KZSP 1V, cz. lll 1, s. 84.

23 por, np. P. S k ar g aKazania o siedmi sakramentacKrakéw 1600, s. 132, 133,

333.
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ne przedstawienie cnoty mestwa, okazanego w walce z nigmidymi wia-

ry?*. Umieszczone ponad portalami, ktérym przypisano juz znaczenie sym-
bolicznego przej$cia pomiedzy Swiatem zywych i umartych oraz bramy wa-
skiej (por. wyzej), te mniej lub wiecej dostowne wyobrazenia cnét sa przede
wszystkim Swiadkami obrony na sadzie dusz, bo brama moze i powinna by¢
rozumiana jako miejsce satfu Obecno$é wizerunkéw zmarlych jest w na-
grobkach oczywista, pomijam je wiec ze wzgledu na ograniczona objetosé
artykutu.

W obu nagrobkach trzeba zauwazy¢ rozbudowane inskrypcje epitafijne,
obfitujace w cytaty z Pisma sw. Ich wyszukana forma literacka kaze do-
szukiwac sie autora w osobie wyksztatconego jezuity. W przypadku pomnika
Branickich mozna te postac identyfikowa¢ z Franciszkiem Noskowskim, ktory
w latach 1716-1719 oraz 1722-1728 byt w krakowskim kolegium jezuitow
profesorem Pisma $w. i teolo§fij archiwalny zapis okresla jego udziat
w powstaniu nagrobka stowem ,zbudow&}” Przebywat w Krakowie w cza-
sie powstawania nagrobka Brzechfféw, pozwala to wysunaé ostrozne przy-
puszczenie, ze mégt mie¢ wptyw takze i na umieszczone tam inskrypcje.
Prawdopodobnie jemu wtasnie zawdzieczaja swoj program treSciowy — bardzo
w gruncie rzeczy literackie — oba omawiane pomniki. Kto wie takze, czy nie

24 pomniki upamietniaja kilka oséb, dlatego powt6rzone przedstawienie tej samej cnoty
mozna wytlumaczy¢ jako odnoszace sie do zastug dwu réznych postaci.

25 W Jerozolimie za czaséw biblijnych brama lub plac w jej poblizu stanowily miejsce
sadu; w latach powstania omawianych pomnikéw wiedza o tym byta do$¢ powszechna — por.
np. Psalm 126 (d. 127), 4-5, w przektadzie Jakuba Wujka brzmi: ,Jak strzaly w reku mocarza,
tak synowie utrapionych. Blogostawiony cztowiek, ktéry napetnit nimi pragnienie swoje! Nie
zawstydzi sie, kiedy bedzie méwit z nieprzyjaciétmi swymi w bramie”, u Jana Kochanowskie-
go natomiast:

Nie tak grozne, nie tak sa straszliwe
W reku meskich strzaty popedliwe,
Jako kiedy przy ojcowskiej gtowie
Zastawia sie cnotliwi synowie.
Szczesliwy to miedzy szczesliwymi,
Kto swoj sajdak strzatami takimi
Obwarowat; gdy przed sadem stanie,
| prawa mu, i serca dostanie.
(Dzieta polskiet. I, Warszawa 1976, s. 458, ps. 127).

26 O Noskowskim por.: L. G r z e b i e AStownik jezuitéw polskich 1564-1990 VIII,
Krakéw 1993, s. 47.

27 Archivum Romanum Societatis lesu, Pol. 58, Historia Collegii Cracoviense, f. 244 (pod
rokiem 1727): [Franciszek Noskowskublime quoque Branicciorum Mausoleum perennaturam
eidem adstruit gloriam, ex quo seculis invidendum accepit decus.
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w jego osobie nalezy doszukiwac sie pierwszego pomystagldach plastycz-
nego ksztattu?

Pozostawiajac na boku przywotane przez Zagérowskiego analogie niekto-
rych czesci obu omawianych nagrobkéw z ,wysoka” sztuka wtoska, wypada
zajac sie zrédtem formy catych kompozycji. Przede wszystkim wynika ona
Z potrzeby ominiecia zakazu, egzekwowanego jednak pomimo mniej czy bar-
dziej udanych préb obchodzenia go. Natomiast podniesiona wyzej atektonicz-
nos¢ i jakby zamierzony pozér nietrwatoSci nagrobkow, ich narzucajace sie
relacje z dekoracjami funebralnymi, kaza szuka¢ zrédta formy wiasnie wsréd
dekoraciji zatobnych. W tym wypadku by¢é moze inspirujaca role odegrat wy-
stroj kosciota sw. Sw. Wincentego i Anastazego w Rzymie, zaprojektowany
na egzekwie za kardynata Jules’a Mazzarina, wedlug pomystu Elpidio Bene-
dettiego przez Giovan Francesco Grimaldi#goNsrod réznych widokow
wnetrza, ktére z duma opublikowal Benedetti, jeden przedstawia wnetrze
kaplicy z trzema wej$ciami, a ponad nimi ujete w prostokatne ramy epitafium
(posrodku) oraz wizerunki cnét (na Scianach bocznych), otoczone rzezbionymi
elementami z repertuaru motywéw pogrzebowych (fot. 3). Dekoracje kazdej
z ukazanych Scian zakomponowano podobnie; wszystkie mocno przywodza
na mysl rozwiazania z kosciota $w. sw. Piotra i Pawla w Krakowie. Rzymska
dekoracja, powtérzona w roku 1682 przez Menestfiera pewnoscia byta
znana zaroéwno wyksztalconemu w Rzymie architektowi jak i oczytanemu je-
zuicie. Bez wiekszych trudnosci mozna ja byto przystosowaé¢ do krakowskich
potrzeb; przykrawajac wzor do lokalnych warunkéw, stosunkowo tatwo byto
przesmyknac sie pomiedzy Scylla generalskiego zakazu i Charybda wdziecz-
nosci dla BranickicP’. Efekt zastuguje na uwage do dzis.

ZBE Benedetti, Pompa funebre nellEsequie celebrate in Roma al. Cardinal
Mazarini nel Chiesa de’ SS. Vincenzo e Anastdsig, Roma 1661.

®por.M.Fagiolo dell"Arco, S.Carandinil Effimero Barocco.
Strutture della festa nella Roma del '60Roma 1977, s. 181.

30 Kronikarz kolegium krakowskiego zanotowat: ,Istis vero correctam faenoribus collegii
templive sortem, auxit non minime celebratum a nobis funus lllustrissimae Braniciae Palatinae
Podlachiae. Commigrarunt in censum lacrimae; Pro ornanda marmoreo cenotaphio, sacelli Reli-
quiarum facie, 10 milla in auro oblata, promissa 10 alia”; por. ARSI, Pol. 58, f. 131.



KILKA UWAG O NAGROBKACH BRZECHFFOW | BRANICKICH 469

SPIS ILUSTRACJI

1. Krakow, kosciét Sw. sw. Piotra i Pawta. Nagrobek Brzechffow, Kacper Bazanka,
1716. Fot. Jerzy Langda.

2. Krakow, kosciot sw. sw. Piotra i Pawta. Nagrobek Branickich, Kacper Bazanka,
1720-1727. Fot. wg M. i S. Cerchowie. F. KopeRgmniki Krakowalll. Krakow
1904.

3. Dekoracja kosciota sw. Sw. Wincentego i Anastazego w Rzymie na egzekwie za
kardynata Jules’a Mazariniego. Elpidio Benedetti i Giovan Francesco Grimaldi,
1661. Fot. wg M. Fagiolo dell’Arco, S. Carandini,’effimero barocco Roma
1977.

A FEW REMARKS ON THE TOMBSTONES OF THE BRZECHFFAS
AND THE BRANICKIS IN THE POST-JESUIT
ST PETER AND ST PAUL CHURCH IN CRACOW

Summary

The article discusses two &entury tombstones of the Brzechffa and Branicki families
in St Peter and St Paul church in Cracow. They have already been mentioned in the subject
literature as works by the architect Kacper Bazanka (by Olgierd Zag6rowski) and — because
of their morphology — as portal tombstones in which the door is the symbol of the passage
from the world of the living to the world of the dead (by Jan Biatostocki) and in which the
door symbolizes the narrow gate (by Jan Samek).

Both the fact, confirmed by the sources, that the tombstones were sculptured by Bazanka,
and the suggested symbolic meaning of the monuments do not raise doubts. The findings that
are new or different from the accepted ones concern:

1. contrary to Zagorowski's thesis a mention in the archives has been preserved that

indirectly says that the church fire in 1717 damaged the Brzechffa monument;

2. the interpretation of the battle scene in the Branicki tombstone pointing to the battle
of Vienna may be considered final, first of all on the basis of the autopsy of the
polychromy, recently cleaned; the preserved letter by Jan Il concerning the
canonization of St Stanistaw Kostka may be an additional argument here;

3. the male busts in the Branicki tombstone probably portray the hetmans who were
related to them: Crown Field Hetman Stefan Czarniecki and Lithuanian Grand Hetman
Kazimierz Sapieha;

4. the participation of the Jesuit Franciszek Noskowski, a teology and the Holy Writ
professor, that is confirmed by the sources, allows one to see the inventor of the
monument in him; he may have played a similar role in the origin of the Brzechffa
monument, as he stayed in Cracow when it was being sculptured;

5. the symbolic meaning of the tombstone portals may be complemented with the meaning
of the gate as the place of judgement; because of the soul judgement the virtues of the
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dead are quoted. They are represented there by means of doewbgch the virtues

are manifested and as personifications;

the tombstones that are part of architectonic divisions of the chapels in the architect’s
intention were supposed to create the impression that they are the decoration of the
whole walls; their form refers to occasional decorations, e.g. for the occasion of a
burial; this was due to the fact that only the appearance of an impermanent decoration
allowed one to circumvent the ban on raising constant tomb monuments for lay people
that was in force in Jesuit churches;

the decoration of St Vincent and St Anastasius church in Rome prepared for the
exequies of Cardinal Mazarini in 1661, probably designed by Giovani Francesco
Grimaldi according to Elpidio Benedetti's idea, was probably the immediate inspiration
for both the discussed tombstones.

Translated by Tadeusz Kartowicz












